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Głoszenie Królestwa Bożego 
i wzywanie do nawrócenia 

Przyjęciu Dobrej Nowiny towarzyszy nawrócenie – osobiste 
nawrócenie. Czasami trzeba porzucić dawne przyzwyczajenia 
i nałogi, innym razem zmienić sposób swego myślenia 
i działania. Jedno jest pewne: to ja muszę się nawrócić – nie inni, 
ale ja osobiście. Łatwo nawracać innych, wypominać im błędy, 
kierować na właściwe drogi, ale jeśli chcesz im pomagać swoimi 
siłami, beze Mnie to dodasz swoją słabość i grzeszność do ich 
słabości i grzeszności. Jeśli zwracasz się do innego, by go 
nawrócić na drogi Moje, a nie błagasz w skrusze, abym Ja ciebie 
nawrócił, to zgorszysz jego duszę twoim faryzeizmem i pychą. 
Jeśli chcesz okazać drugiemu miłość, a nie okazujesz jej Mnie 
ponad wszystko – to zamkniesz go we własnym egoizmie. Jeśli 
pragniesz dać światu Mnie, a nie dajesz Mi bez reszty siebie, to 
dasz im tylko swoją obłudę i próżność. Trudno samemu się 
nawrócić, a przecież tylko wtedy otworzą się przed nami bramy 
Królestwa. Nawracajcie się, dzieci na Moją drogę, na tę drogę, 
jaką ukazałem wam w Kazaniu na górze i Moim własnym życiu.

Z� ródło: Rozważania	różańcowe. 
Jakub Kruczek OP, Alicja Lenczewska.

Z niedzielnej liturgii Mszy Świętej...

Czytanie I (Dz 1, 1-11)

Jezus wstępuje do nieba

Po swym zmartwychwstaniu Chrystus ukazywał się uczniom, zaś 
czterdziestego dnia na ich oczach wzniósł się do nieba. Określenie 
„Wniebowstąpienie Pańskie” pochodzi z opisu, przekazanego przez 
św. Łukasza w Dziejach Apostolskich (Dz 1, 9-11). Ewangeliści piszą 
o tym fakcie niewiele. Mateusz w ogóle nie mówi o wniebowstąpieniu, 
Marek wspomina lakonicznie: „Po	rozmowie	z	nimi	Pan	Jezus	został	
wzięty	do	nieba” (Mk 16, 19).  Miejscem wniebowstąpienia Jezusa była 
Góra Oliwna. Z tej góry, gdzie rozpoczęła się męka Chrystusa, wzięła 
początek także Jego chwała. Jezus polecił Apostołom, aby nie 
odchodzili z Jerozolimy, lecz by oczekiwali spełnienia obietnicy 
zesłania Ducha S�więtego (por. Dz 1, 4-5). Po powrocie do Jerozolimy 
Apostołowie „trwali	jednomyślnie	na	modlitwie	razem	z	niewiastami,	
Maryją,	Matką	Jezusa,	i	braćmi	Jego” (Dz 1, 14).

Na świętowane dzi ś  wydarzenie używamy określenia 
„wniebowstąpienie”, gdyż Chrystus własną mocą wstąpił na niebiosa. 
Swoją Matkę natomiast, a kiedyś także nas wszystkich, Chrystus 
zabierze do nieba. Stąd mówimy o „wniebowzięciu”.

 

Pomnik Małego Powstańca
Jerzy Jarnuszkiewicz stworzył Małego 

Powstańca jeszcze w czasie studiów w 1946 
r o k u ,  p r a c u j ą c  r ó w n o c z e ś n i e  j a k o 
wolon ta r iusz  p rzy  odgruzowywaniu 
Warszawy. Była to mała figurka z gipsu 
malowanego na metalowym stelażu.

Niewielka rzeźba nie była planowana jako 
pomnik. Powstała na konkurs Ministerstwa 
Kultury, które chciało upamiętnić Powstanie 
Warszawskie i walczące w nim dzieci. 

Za swoją rzeźbę młody wówczas artysta 
otrzymał wyróżnienie.

Pomnik „Małego Powstańca” przedstawia 
niespełna 1,5-metrową postać kilkuletniego 
chłopca w za dużym hełmie, w zbyt obszernej 
panterce, w za dużych butach i z przewie-
szonym przez ramię karabinem.

05.06.1968 r. we Wrocławiu odsłonięto 
pomnik papieża Jana XXIII

Dzieciństwo Jana Pawła II

Wiemy, że pierwsze	lata	życia	Karola	Wojtyły nie należały 
do sielankowych. S�mierć małej siostrzyczki, potem mamy, a na 
końcu ukochanego brata Edmunda boleśnie zapisały się w sercu 
dziecka. Mimo to, we wspomnieniach wadowickich przyjaciół 
papieża i jego rodziny zapisało się kilka smakowitych historii 
o tym, jakim urwisem był nieraz mały	Lolek.

Lubił zabawy i zabawki chłopięce. Konie, żołnierzyki 
z ołowiu, pojazdy ze szpulek i patyków, ale najbardziej… 
pistolety na korki. Ulubionym kompanem zabaw z wczesnego 
dzieciństwa był dla Lolka Adaś Pukło, syn z rodziny 
Wiadrowskich od strony Leona Wiadrowskiego. Aby wszystko 
było jasne, warto wyjaśnić rodzinne koligacje. Otóż mama 
Karola, Emilia Wojtyłowa, miała rodzoną siostrę, starszą od 
siebie o trzy lata. Maria była do niej uderzająco podobna. Obie 
panie mają na zdjęciach duże oczy, identyczne bystre spojrzenia 
i kształt twarzy. Nawet kolczyki dobierały podobnie. Maria 
wyszła za Leona Wiadrowskiego, który zajmował się 
oprawianiem obrazów, złotnictwem i zdobieniami. Mieszkali 
w Krakowie przy ul. Floriańskiej 7. Urodziły im się dwie córki, 
Felicja i Janina, a Maria Wiadrowska – najbliższa ciocia Karola – 
była też jego chrzestną matką. I to właśnie z rodziny Leona 
Wiadrowskiego pochodził Adaś.

Pismo Święte o dzieciach

Błogosławieństwo	dzieci
Przynosili Mu również dzieci, żeby ich dotknął; lecz uczniowie 

szorstko zabraniali im tego. A Jezus, widząc to, oburzył się i rzekł do 
nich: «Pozwólcie	dzieciom	przychodzić	do	Mnie,	nie	przeszkadzajcie	im;	
do	takich	bowiem	należy	królestwo	Boże.	Zaprawdę,	powiadam	wam:	
Kto	 nie	 przyjmie	 królestwa	 Bożego	 jak	 dziecko,	 ten	 nie	 wejdzie	 do	
niego». I biorąc je w objęcia, kładł na nie ręce i błogosławił je 
(Mk 10,  13).
Obowiązki	dzieci

Dzieci, bądźcie posłuszne w Panu waszym rodzicom, bo to jest 
sprawiedliwe. Czcij ojca twego i matkę – jest to pierwsze przykazanie 
z obietnicą – aby ci było dobrze i abyś był długowieczny na ziemi. 
(Ef 6, 1) 

Z całego serca czcij swego ojca, a boleści rodzicielki nie zapominaj!
Pamiętaj, że oni cię zrodzili, a cóż im zwrócisz za to, co oni tobie dali? 
(Syr 7, 27-28)
Obowiązki	rodziców	wobec	dzieci	

A [wy], ojcowie, nie pobudzajcie do gniewu waszych dzieci, lecz 
wychowujcie je stosując karcenie i napominanie Pańskie (Ef 6, 1).

Rozważania różańcowe - tajemnice światła



Parafia pw. Najświętszej Maryi Panny Królowej Polski, erygowana w 1949 roku.
Adres: 32-091 Michałowice, ul. Jana Pawła II, 2. Tel. +48 12 376 78 88; www.parafiamichalowice.pl

Do użytku
wewnętrznego

OGŁOSZENIA DUSZPASTERSKIE
Uroczystość Wniebowstąpienia – 01.06.2025

W przyszłą niedzielę (08.06) przypada Uroczystość Zesłania Ducha 
Świętego - tak zwane Zielone Świątki.

Przez czerwcowe dni trwamy na modlitwie podczas nabożeństwa 
czerwcowego do Serca Pana Jezusa, które w naszym kościele: 
w poniedziałki, środy po Mszy św. o godz. 7:00, w pozostałe dni po 
Mszy św. o godz. 18:00.

Spotkanie Róż Różańcowych w środę (04.06) o godz. 19:15.
W czwartek o godz. 23:00 Godzina Święta.
W piątek okazja do spowiedzi św. od godz. 16:30.
W sobotę (08.06) odwiedziny chorych od ok. godz. 9:00.
Nabożeństwo pierwszych sobót o godz. 17:00.
Z racji roku jubileuszowego organizujemy ośmiodniową samolotową 

pielgrzymkę do Włoch. Termin pielgrzymki: 11–18 października; 
cena: 5590 zł + 200 euro. W programie zwiedzanie Rzymu 
i Watykanu, Casci, Asyżu, Sieny, Orwietto, Bolseny. Serdecznie 
zachęcamy i zapraszamy. Ze względów organizacyjnych zapisy 
chętnych – do 8 czerwca u ks. Proboszcza. Pełny program wyjazdu na 
stronie parafii.

Bardzo dziękujemy scholi parafialnej za przygotowanie pięknego 
koncertu z okazji Dnia Mamy. To był niezwykły duchowy prezent 
oraz dziękczynienie Matce Bożej za opiekę.

Pełna treść ogłoszeń na stronie .www.parafiamichalowice.pl

1 czerwca wspomnienie św. Justyna – obrońcy wiary

Przyszedł na świat w pogańskiej rodzinie. Był osobą 
wszechstronnie wykształconą. Studiował dostępne mu dzieła 
�ilozo�iczne i teologiczne. Zapoznał się z ideami epikurejskimi 
oraz stoickimi. Był �ilozofem, który miał swoich uczniów. 
Zaznajomił się również z przesłaniem religii Mojżeszowej, 
a potem rodzącego się chrześcijaństwa. Czytał Biblię. Poznawał 
wyznawców Pańskich i ich styl życia. Mając ok. 30 lat, przyjął 
chrzest św. w Efezie.

Warto wiedzieć, że dzięki św. Justynowi zachowały się opisy 
pierwszych chrześcijańskich rytów liturgicznych, m.in. chrztu 
św. i Eucharystii. 

Bez cienia wątpliwości odważnie wyznawał Chrystusa. 
W licznych dyskusjach demaskował błędy innowierców. Podczas 
prześladowań chrześcijan za cesarza Marka Aureliusza 
w połowie lat 60. II wieku w Rzymie poniósł śmierć za wiarę 
przez ścięcie mieczem.

INTENCJE MSZALNE

 

Poniedziałek –

 

02.06.2025

 

-

 

Świętych męczenników Marcelina 
    

i Piotra

 

 

7:00

 
+

 

Za śp. Bolesława, Zofię, Kazimierza, Łucję, Jana  

Massalskich

 

Wtorek –

 

03.06.2025

 

–

   

Świętych męczenników Karola 

 
     

Lwangi i Towarzyszy

 
 

18:00

 

+

 

Za śp.

 

Piotra Langnera

 

Środa

 

–

 

04.06.2025

  
 

7:00

 

+

 

Za śp. Huberta i Hannelora Macke Danz

 

 
20:00

 

Za dusze w czyśćcu cierpiące

 

+

 

Za śp. Janusza Kruszelnickiego i dusze w czyśćcu  

cierpiące

 

+

 

Za śp. Pawła Dyląga

 

+

 
Za śp. Lucjana, Helenę, Władysława, Aleksandrę,  
Władysława Plucińskich, Irenę i Józefa Domagalskich

 

+
 

Za śp. Olimpię Bednarczyk
 

+
 

Za śp. Józefa i Emilię oraz
 
zmarłych z rodziny  

Bednarczyków
 

+
 

Za śp. Stanisława Lorenza
 

+
 

Za śp. Teresę Sienko
 

+
 

Za śp. Lucjana Bubaka
 

+
 

Za śp. Marię Irenę Bugajską
 

+
 

Za śp. Zenona Bańkę
 

+
 

Za śp. Stanisława Tokarza
 

+
 

Za śp. Małgorzatę Dyląg
 

Czwartek –
 
05.06.2025 –

 
św. Bonifacego, biskupa 

 
           

i męczennika; bł. Małgorzaty Łucji Szewczyk, dziewicy
 

 
18:00

 
+

 
Za śp. Krystynę i Karola Cieślak i zmarłych z rodziny

 

Piątek –
 
06.06.2025 –

 
św. Norberta, biskupa

 

 
7:00

 +
 

Za śp. Szczepana i Matyldę Nogieć; Marię i Zenona  
Bańka

 

 
18:00

 
Dziękczynna z prośbą o błogosławieństwo Boże, 
potrzebne łaski i opiekę Matki Bożej dla Kingi i Michała 
z racji 15.

 
rocznicy ślubu i całej rodziny

 

Sobota –
 
07.06.2025 –

 
bł. Michała Tomaszka i Zbigniewa 

 
           

Strzałkowskiego, prezbiterów i męczenników
 

 7:00 + Za śp. Józefa i Annę Korzeniowskich 
 18:00 + Za śp. Ryszarda Krawczyka 

Niedziela – 08.06.2025 –  Uroczystość Zesłania Ducha  
   Świętego; św. Jadwigi, królowej 

 7:00 + Za śp. Stanisława, Jana, Antoniego, Franciszkę 
 Nowaków 

 9:00 + Za śp. Ariadnę Kozłowską 

 10:30 + Za śp. Helenę Harmalę w 7. rocznicę śmierci  
 i Władysława męża oraz śp. Adama Sobotę 

 12:00 
W intencji wszystkich parafian, a zwłaszcza w intencji 
dzieci przyjmujących Sakrament Chrztu Świętego i ich 
rodziców 

 18:00 
Dziękczynna w 11. rocznicę urodzin Krystyny z prośbą  
o błogosławieństwo Boże i potrzebne łaski 

 

Z naszej wspólnoty parafialnej do wieczności odszedł

śp. Adam Sobota

Wieczne odpoczywanie racz Mu dać Panie...

KULTURA LUDOWA NASZEJ OKOLICY. 
MICHAŁOWICE NA PRZEŁOMIE XIX I XX WIEKU

OBRZĘDY I ZWYCZAJE RODZINNE - WESELE
cz. I. ZARĘCZYNY

W podkrakowskich wsiach na przełomie wieku XIX i XX stan 
małżeński i posiadanie licznego potomstwa były czymś oczywistym, 
pożądanym i jak najbardziej naturalnym.

W aranżowaniu wszystkich małżeństw kierowano się głównie 
względami majątkowymi i interesami rodzin, a nie uczuciami 
i marzeniami młodych. Ich raczej o zdanie nie pytano, oczekując od 
nich, że postąpią zgodnie z wolą rodziców. Przestrzegano jednak 
zasady, aby pobierali się ludzie równego stanu, co w praktyce 
oznaczało równość majątkową. Zdarzały się oczywiście odstępstwa 
od tej reguły, które usprawiedliwiano, jeżeli któreś z partnerów 
większą zamożnością rekompensowało nadwyrężona reputację, 
niesprawność lub podeszły wiek. Tradycyjnie wesela odbywały się po 
ukończonych żniwach, podczas zapustów lub po Wielkanocy. 
Unikano natomiast zawierania małżeństw w maju, w Adwencie lub 
Wielkim Poście. Jedynym odstępstwem było organizowanie ślubów 
„na świętego Józefa”,  czyli  19 marca,  lecz był to termin 
zarezerwowany na sytuacje wyjątkowe, kiedy para „musiała się 
pobrać”. Zwyczaj ten miał związek z przedstawianiem św. Józefa jako 
szczególnego opiekuna panien spodziewających się dziecka. 

Na podstawie: B.Krasnowolski, R.Hołda 
Nad	Dłubnią,	monogra�ia	Gminy	Michałowice.

tom III, Michałowice 2019.

Ksiądz Twardowski - o prawdziwej wolności człowieka

„Ciekawe, że zależność od drugiego człowieka może krępować, 
męczyć, stać się nieznośną niewolą. A ten, kto poczuje całkowitą 
zależność od Boga, staje się wolny.
Jeżeli człowiek uświadomi sobie, że jest w rękach niewidzialnego 
i najbardziej kochającego Ojca, w rękach Chrystusa, który z miłości 
dla niego umarł, w rękach Ducha, który jest Duchem przyjmowania 
i dawania, a więc Duchem wzajemnej miłości - to czego ma się bać?
Święty Franciszek z Asyżu nie bał się niczego: ani rządu, ani opinii, 
ani odrzucenia bogactwa. Zasypiał pod gołym niebem, bez dachu nad 
głową, bez grosza w kieszeni i… uśmiechał się. Poznał całkowitą 
zależność od Boga, która przywraca człowiekowi wolność.”


